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Dr. WATTEN 


powrócił. 0-3 i 


Pomnik Chopina. 


Hej, polskie serca—w płomień ogniska! | 
Niech śpiź w niem topnie, niech żarem 
[iryska! 
Ognistą strugą pod obłok rzygnie, 
Posąg pieśniarza w niebo się dźwignie; 
Niech drży jękami polskicgo łona, 
O jutrzni świcie—posąg Memnona! *) 
i 


Ale i w noce burzą ciężarne, 

W rozpaczne mroki, w cisze cmentarne, 

W czasy niezgody, w czas bratniej waśni, 

Niech grzmi, niech huczy głośniej i jaśniej; 

Hej! polskie serca, hej polskie dłonie; 

Niech w wspólnym ogniu, wspólny żar 
(płonie! 

F-n. 


— 


*) Memnon, mówi Homer, był synem Jutrzenki, 
Memnonowi przypisywano wzniesienie w Azyl i 
Egipcie olbrzymich budowli, a wa Poe, przed 
świątynią Amenofisa li, słupów emnona ze 
zlepku żwirowego, nadzwyczaj trwałego, który 
mino tò pod wpływem promieni wschodzącego 
slonca pękał, a opaan jac w drobnych kawalkach, 
wydawał dźwięki. 
utrzymującego, że A. te grają. 


w sercu narodu. 


ało wątek do podania — | 


NIEZBĘDNY 


KREM DO ZĘBÓW 


(Wiedeń, 8-go czerwca 1887 r. i Paryż 8-go kwietnia 1890 r.) 
Przy użyciu zęby pozostają czyste. białe i zdrowe. 


Pieśni Chopina. 


Jakaś cudna, tajemnicza, 

Ni skrzypcowa, ni słowicza 
W duszy piosnka drga; 
Nieuchwytna, choć tak znana 
Tak serdeczna, pożądana, 
Jak miłości skra. 


Jak miłości skra gorąca, 
Gdy kochana ręka drżąca 
Pieści moją skroń...“ 
Wtedy w duszy coś mi rol 
O mej ziemi, o tej mojej... 
Więc dzwoń, pieśni, dzwoń! 


Więc dzwoń, pieśni, a rozgłośnie, 
Ale ciepło, a donośnie 
AŻ po świata kraj, 
Gdzie sercami rozpacz targa, 
Gdzie zbielała z bólu warga, 
Tam nadzieją graj! 


Tam nadzieją graj dla ludzi, 
Niechaj w sercach ich się zbudzi 
Miłość, wiara, moc! 

«Nad burzami tego świata, 
Niech nadziei pieśń wata, 
Niech rozprasza noc! *) 

Kaź. Bieguński, 


*) Liszt w swem siudyum o Chopinie pisał: 
„Chopina zaliczyć można 
muzyków, którzy są wcieleniem poezyi, 
Imię Chopina trwać gdzie, jako 
imię polskiego poety, gdyż twórczość jego wyra- 
żała ską zawsze w formie właściwej jego naro- 


do tych nielicznych 
tkwiącej 


£ 
z 


—— 


„niu arystokratycznem, 


bw GE EE 


| sywania się na koncertach, 


FRYDERYK CHOPIN, 


(W 100-na rocznicę urodzin). 


W Źelazowej Woli, majętności hr. Skarbka, 
dnia 22 go lutego 1810 roku ujrzał Światło dzien- 
ne wielki mistrz tonów, geniusz narodzony—Fry- 
deryk Chopin. Ojciec, rodem francuz, pełnił 
n hrabiego obowiązki nanczycielą domowego; mat- 
ką zaś była Justyna z Krzyżanowskich. 

Wielką wrażliwość, tkliwość uczuć i żywość 
| wyobraźni Fryderyk odziedzicayt po rodzicach, 
Dzieciństwv małego Fryderyka plynęlo w otocze* 
przyswoł więc sobie wy- 
tworną kultnrę, alc= rdzennie narodową. 

W dziesiątym roku życia rozpoczął Chopin 
naukę muzyki, pierwszym jego nauczycielem był 
Żywny, czech rodem, który starał się zająć mło» 
dego ucznia utworami klasycznemi, zachęcać do 
Bacha. Wkrótce młody uczeń zaczął popisywać 
się w salonach pańskich i już wtedy pociągał ku 
sobie i zdobywał sympatyę ludzi wysoko wy- 
ksztoałconych, a zwłaszczą kobiet. 

Nad Fryderyka wykształceniem szkolnem 
w Warszawie czuwał książę Antoni Radziwiłł; 
on też zajął się jego losem. Stał się niejako po+ 
średnikiem pomiędzy mlodym artystą i arysto- 
kracyą polską. 

Naukę harmonii i kompozycyi w Warszawie 
pobierał młody Fryderyk u światlego pedagoga 
i kompozytora polskiego Elsnera, który odrazu, 
oceniając jego wyjatkowe zdolności, jego taleat, 
nie krępował bujnej fantazyi młodego ucznia 
zbytnio suchemi formułami muzycznemi. 

Dla nabrania szerszej wiedzy muzycznej wy- 
prawiono Chopina za granicę; dlugo jednak nie 
bawił, wrócił do ukochanej przez siebie War- 
SZAWY. 

Chopin nie był wielkim zwolennikiem popi- 
unikał tłumu, nawet 


towarzystwa artystów, najbardziej lubił przebywać 


I pozycji, 


w gronie wybranych przyjaciół. 

Mając sporo w tece swojej świeżych kom- 
w roku 1829 wyruszył w podróż arty: 
styczną do Wiednia, Paryża i Londynu. 

Wszędzie przyjmowano młodego artystę na- 
der przychylnie. W Paryżu zyskał sobie odrazu 
opinię znawców; a chociaż byli tacy, jak Kalkbren- 
ner lub Field, którzy wytykali blędy w jego 
palcowaniu, lub inne drobne usterki, tem się jed- 
nak nie zrażał, mając za sobą takich szeęzarych 
wielbicieli, jakimi byli Szuman i Liszt. 

O ile w utworach jego pierwszych, pisanych 
w kraju ojczystym, brzmiała nuta wesola, nastrój 
panował pogodny, o tyle ze zmianą siedziby —War- 
szawy na Paryż—rozpoczyna się okres skarg i ża- 
łów. 

Chopin w Paryżu utrzymywał stały kontakt 
z arystokrącyą polską; tam się też poznał ze słyn- 
ną autorką fraucuską, panią George Sand, z któ- 


rą zawiązał stosunek romantyczny; pragnął zna- 
leźć w swymi ideale bodziee twórczy i zarazem 
odzyskać częściowo to, co stracił przez rozstanie 
się z matką i gronem przyjaciól. 

Choroba piersiowa powoli zaczęła niszczyć 
wątły organizm Chopina i w rozkwicie lat zam- 
koa? oczy w Paryżu, umierając na suchoty w ro* 
ku 1849. 

Utwory Chopina od najdrobniejszych do naj- 
większych (Polonezy, Mazury, Ballady, Nokturny 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 22 lutego 1910 r. 
OO PO Z R ZOO O Z Z 


które on tylko widział i słyszał i co w słowach 
streścić się nie da. Tak samo w fantazyt f moll 
opisuje wydarzenia dziejowe—to sejmiki, na któ: 


+ re zbiera się szląchta, cóś radzi, a wszystko osła- 


i inne) posiadają w sobie indywidualizm narodo- | 


wy, rycerskość, oraz ogromną dozę uczucia. 

Choplu pisał przeważnie kompozycye forte- 
pisnowe; jakkolwiek oryginalny, zamykał się jed - 
nak w ciasnych ramach małej formy kompozycyi: 
fortepian mu wystarczał w zupelnosci. On też 
ńdschowił ten instrument: suche i urwaue dźwię- 
ki miękna i olbrzymieją pod ręką poety. 


nia głęboka tajemnica, 

Fantastyczne obrazy widzimy również w scher- 
zach, w których ironia miesza się z ukrytym na 
dnie dramatem. Walce è mazurki dają nam syl- 


wetki ruchliwe z życia, to wesole, to znów pelne , 


smutku i bezgranicznej melancholii. Oryginalnym 
charakterem techna nokturny, jakby senne marze- 
nia, pełne smutku i żalu za czemś utraconem, co 
więcej nie wróci, Zupełnie odrębną formę mają 


ścić w swoich kompozycyach. Wsłuchiwał się 
tylko w nie całą duszą, wchłaniając w siebie ich 
rytmikę, melodyę i archaiczny koloryt ich har- 
monii, jak się wsłuchiwał od dziecka w szme- 
ry mazowieckiej sosny... Chopin nie komponował 
z intencyą muzyki polskiej, ale wszystko co snuł 
ze siebie, było muzyką polską, sztuką narodową'. 

Ten ustęp wystarcza, aby zrozumieć w jaki 
sposób Opieński pojął Chopina, jako kompozyto- 
ra polskiego, jak dalece wniknął w ideę jego 


' twórezości i ogarnął myślą i sercem duszę twór- 


preludja Chopina, drobne obrazki, pelne myśli | 


i natchnienia. Polonezy Chopina z wyjątkiem bo- 
haterskich a dur i as-dur, oraz elegijnego c=moll 


| mają charakter poematów muzycznych, opartych 
+ na rytmie polonezów ym. 


Dając bogate melodye swoim utworom, Cho- | 
pin idealizuje i pięknie opracowywa budowę har- ! 


moniczną, 

Spiewność, nawet w akompaniamencie, rozwija 
się w cudne rysunki pojedyńcze, lub też w for- 
mę melodyjnych dyalogów. 


wanie pieśni ludowej; żaden utwór z pod pióra 
mistrza nie wyszedł niewykolczony, 
w najdrobniejszych szczególech starannie opraco- 
wane i wycyżelowane. 

Chopin jest nawskroś lirykiem. 

W klasycznych ramach nigdy się nie zamy- 
kał, sonatę klasyczną zamienił na fautazyę; cala 
poezya Chopina—to czarowna Śpiewność. 

Nigdy nie tworzył muzyki programowej na 
podobieństwo dzisiejszych kompozytorów; niemniej 
jednak wzrusza i porywa, opowiada wymownie 
i barwnie to, co czuje. Wykonanie dzieł Chopina, 
a zwłaszcza polonezów i mazurów, jako też i u» 
tworów charakterystycznych, przedstawia dużo 
trudności; pókonać je może jedynie artysta, po- 
siadający doskonale wyrobioną technikę, przy 
ogrominiej dozie uczucia. Natehniong niektóremi 
utworami Chopina, Kornel Ujejski w przepięknej 
poczyi wyśpiewał czarówne tony mistrza. 

Chopin, chociaż młodo zmarł, pozostawił po 
sobie dlugi szereg kompozycyj fortepianowych: 
dwa koncerty Efmoll j F moli; cztery sonaty, z któ- 
rych jedna nu fortepian i wiolonczelę; cztery 
ballady; cztery scherza; dwanaście pólonezów; 
pięćdziesiąt mazurów; nokturny, preludye, etiudy, 
fantazye koncertowe, impromptus, walce ete. 

Imię Fryderyka Chopina rozniosło się szo- 
roko po calym świecie, jegó dzieła grają pierw- 
szorzędni artyści, wywolłnjąc wśród publiczności 
pntuzyażm | zachwyt nadzwyczajny, jako również 
i maluczcy, dla których drobne preludyum, wale 
lub, mazurek stały się już konieczną potrzebą u- 
pojenia ducha. 

W dniu dzisiejszym polski świat muzyczny 
obchodzi uroczystość setnej roczuiey urodzin nie» 
śmiertelnego mistrza tónów; 
zyczna również łączy się i składa hołd wiel- 


kiemu. artyście. 
Alojzy Dworzaczek. 


Twórczość Chopina. 
1810 — 1910. 


Chopin należy do tych rzadkich, egzotycznych 
natur ludzkich, jakby oderwanych od świata. Da- 
szą ich, zdaje się, blądzi gdzieś w innych krai- 
nach, skąd czerpie natchnienie i przenosi je nam 
w formie cudnych, nieznanych melodyj, otwiera- 
jących nowe, nieznane krajobrazy. 

Chopin nie potrzebował skomplikowanych 
środków instruwentalnych, nie szukał efektów 
dynamicznych i kolorystycznych w orkiestrze, wy - 
starczył mu Skromny instrument — fortepian, 
w którym streścit całą swą duszę. 

Male środki, ale duża tresc — to zasada 
wielkich mistrzów. To też u Chopina nie spotka- 
my słabych utworów, każde jego dzieło zajmuje 
myśl naszą i rozbudza w sercu wrażenie prawdzi- 
wego piękna i głębokiego ucznia. 

- Qbopin był sentymentalny i marzycielski, uży- 
wał przeważnie tonacyi minorowych i miękkiego 
chromatyzmu, Chog niejednokrotnie zrywał się 
w nim duch rycerski, a szczytem takiego posma- 
tu bohaterskiego jest pamiętuy dla nas polonez 
as-dur. W balladach Chopin otwiera nam najbar- 
dziej ten Świat nieznany, opowiada o baśniach, 


wszystko 


Chopin próbował również natchnienia w for- | RA: MO aaro GRAC SABIAN SA o] Dris 


mach obce! rytmiki jak <bolero», <tarantella>, 


«écossaises | w formach muzyki klasycznej jak | 


«sonata», «rondo», waryacje» i «koncerty», na- 
pisał również «trio» na fortepian, skrzypce i wio- 


| lonezelę, oraz sonatę i poloneza na wiolonczelę 
Ogromne zasługą Chopina— to piękne opraco- | 


nasza Łódź mu- ' 


———nzzza 


z fortepianem i szereg pieśni. 


We wszystkich dziełach Chopina przebija się | 


duch i rytmika narodowa polska, tak samo jak 
w kontrastach smutnej rzewności i rycerskiego 
polotu, znamionujących charakter naszego narodu 
i to jest najlepszy pancerz, osłaniający mistrza 
od zakusów ze strony Francyi do przywłaszcze= 
nia jego dzieł z powodu nazwiska francuskiego 
Chopina. 


Blędne jest mniemanie niektórych muzyków, 


że Chopin nie lubił klasyków, a zwlaszcza Bacha, 
a był zbliżony do wioskich kompozytorów Belli- 
niego i Donizettiegó. Chopin musiał kształcić się 


na wzorach klasycznych, bo muzyka jego pomimo ' 


homofonicznej melodyjności ma wszelkie cechy 
polifonii, 

Chopin zazwyczaj rozpoczyna swój utwór pię: 
kną melodyą na tle figurącji, po chwili wypływa 
druga melodya i tworzy się przepiękny duet a i 
w samej fizuracyi dopatrzeć się można polifonicz- 
nego charakteru, Przytem QChopin był nieporó- 
wnanym i nie zbadaasm jeszcze dotąd mistrzem 
w harmonii, a zwłaszęśa w melodyjnych a zupeł- 
nie odrębnych modula*yach. 


cy mazurków, w których zawsze drga niewysło- 
wiona tęsknota i smutek rzewny, jakby za czemś 
ukochanem a straconem nieopatrznie, 

„Ani szczęście wielkiej miłości, — pisze 
Opieński — ani cierpienie po jej utracie nie zdo- 
łałoby nigdy podniecić muzycznej wyobrażni Cho- 
pina tak silnie, jak wrażenia z własnej jego wy- 
pływające fantazyi, której źródło najczęściej try- 


szłością, z cierpienia i żalu z powodu jej rozdar= 
cia. I rzecz dziwna... życie w szezęściu pierwszych 
wielkiej miłości uniesień, krajobraz egzotyczny, 


(palmy, poranek, lazur nieba i morza, dźwięki gi- 


i tary 


wśród księżycowych nocy, maurytańska 
pieśń robotników — pisze dalej Opieński, nie nie 


- zdołało zająć fantazyi Chopina, rozpłomienić jej 


i oddalić od tych łanów „pozłacanych pszenicą 
posrebrzanych żytem* ku którym rwała się jego 
dusza, Na tem tle powstawały mazurki na- 
wskroś polskie, wylewała się dusza poety kom- 
pozytora, w bezbrzeżnej tęsknocie, w cierpieniu 


; mie nad sobą, ale nad niedolą narodu, który za 


swój uważał i nad wszelki wyraz ukochał. 
można silniej i dosadniej udowodaić, 


' jak dalece Chopin czuł się polakiem i jak bar- 


W powszechnej hisioryi muzyki Chopin zaj- : 


muje miejsce najpierwszego i prawdziwego ro- 


mauntyka, trzymającego się jedynie logiki form , 


klasycznych, lecz otwierającego nowe pole dla 
fantazyi i pomysłów kompozytorskich. 

Ideową stronę dzieł mistrza pięknie określił 
Franciszek Liszt w swem dziele „O Chopinie*, 
drobiazgowo i fantastycznie opisał treść jego 
utworów Jan Kleczyński w dziełku „O wykony= 
waniu dzieł Chopina*, poetycznie w wierszach 


ilustrował mistrza poeta Kornel Ujejski, techniczne : 
zalety Chopina doskonale skreślil Zygmunt No- 


skowski w broszurze „O istocie dzieł Chopina*. 
Do tych prac krytycznych i literackich od- 
syłam czytelników, pragnących bliżej wniknąć 


w twórczość genialnego poety tonów, którego 


dzieła dziś w każdym niemal zakątku świata cy- 
wilizowanego są uwielbiane, roznosząc tem sławę 
imienia polskiego i przekonanie o żywotności dn- 
cha naszego narodu. 

Tadeusz Joteyko. 


Opieński o Chopinie. 


rocznicę swych urodzin nałeżytej oceny, jako mu- 
zyk polski, którego natchnienie czerpało treść 
do naszych wiekopomnych utworów wszechświato- 
wej sławy, z nieprzebranej skarbnicy tematow 
ludowych, 

Aktu tego wobec mistrza 
wybitny 
dyr. orkiestry Filharmonii warszawskiej w „Dzie- 
le o Chopinie*, które jest zarazem jednym znaj- 
ważniejszych tryumfów estetyki, a raczej najnow- 
szych w niej poglądów. Niezwykle dokładnie a 
zarazem uczciwie Opieński wykazuje, dlaczego 
Chopin test kompozytorem polskim i co znaczy 
właściwie muzyka narodowa. 

„Clopin — powiada autor, nie bawił się 
w skrzętne spisywanie zawodzonych w polu pio- 
senek lub grzmiących w karczmie obertasów i 
mazurów, aby ludowe interesujące tematy pomie- 


tonów, dokonał 


dzo był nim w istocie. 

Obala również Opieński rozpowszechnione 
mniemanie, Jakoby George Sand była tą muzą, 
którą Chopin opiewał na strunach swej latni. 
Ona tylko podniecała jego wrażliwość i dawała 
podnietę jego fantazyj, > : 

Wogóle „Dzieło o Chopinie* Opieńskiego 
jest mnawskroś oryginalne i niema w sobie nie 
z komipilacyjnej pracy zwykłege biografa. 

Opieński zachował się wobec Ćhopina jako 
artysta i myśliciel, odczuł go w całej pełni i zlo 
żył mu jako polak - patryota hold, płynący z ser- 
ca pełnego uwielbienia i mysli nieżwykle trzeź- 
wej, subtelnie wuikającej w tajnikia gieniuszu 
Chopina. 


Nabożeństwo żałobne za Chopina. 


| 


Setną rocznice narodzin znakomitego polskie- 
go mistrza i kompozytora Chopina obchodził dziś 
świat muzyczny łódzki, 

Za inicyatywą Towarzystwa „Latui“ odpra- 
wione zostało w kościele św. Krzyża solenne na- 
bożeństwo, które celebrował zawsze w tych wy- 
padkach uczynny i chętny ks. kanonik Karol Szmi- 
del w asystencyi księży Okwiecińskiego i Radzi- 
szewskiego. ; 

Ceremoniarzem był ks. Józef Bakalarczyk. 

Kozciól sw. Krzyża oświetlono rzęsiście. Okna 
wszystxie pozasłanzanz były trem. 

Na śrcńku stag katafalk. tonący w zieleni i 
jarzącem ówsetle, udekorowany przez p. Kołacz- 
kowskiego. 

Przed katafalkiem pomieszczono olbrzymi biust 
artysty, Biust ten jest własnością „Latni*, 

Na chórze znaleźli się śpiewacy „Lutni* z dy- 


| rektorem p. Alojzym Dworzaczkiem, dyrektorem 
Doczekał się wreszcie Chopin w stuletnią 


muzyk współczesny, Henryk Opieński, ` 


i profesorem p. Tadeuszem Joteyką i dyrektorem 
kursów muzycznych p, Antonim Grudzińskim. 

Rozpoczął nabożeństwo odegraniem na orga- 
nach preludgum Chopina c-moll p. Antoni Gru- 
dziński, który po skończeniu mszy odegrał z nie- 
zwykłą siłą Marsza żałobnego Chopina. 

Po ukazaniu się przy otłarzu duchowieństwa, 
chór „Lutni* odśpiewał „Requiem“ — A. Dwo- 
rzaezka, 

Pan Leon Jeziorski na Graduale odśpiewał 
solo „Cantique de Noël“ — Adama przy akompa- 
niamencie dyrektora „Lutni* Dworzaczka, który 
potem odśpiewał solo z wielkiem przejęciem „Pieśń 
pokutną*—St. Moniuszki (akompaniowal p. A. Ku- 
lesza), 

Chór „Lutni* wykonał z niezwykłą precyzyą 
„Powszechną spowiedź*, chorał Wacława z Sza» 
motul (f 1572). 

Duet Faura „Pod krucyfksem* wykonali pp. 
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W. Stępowski i Leon Jezierski (akompaniował p. 
bworzaczek). 

Dyrektor „Arfy*, profesor Tadeusz Joteyko, 
wyśpiewał na wiolonczeli z wielkiem uczuciem 
rzewny Nokturn f-moll Chopina i wywarł nim sil- 
ne na pobożnych wrażenie (akompaniował dyr. 
Dworzaczek). 

Zakończył chór „Lutni* modlitwą „Ave Ma- 
ria”—Troschla. Rzecz była wykonana wzorowo. 

Po nabożeństwie wszedł na kazalnicę ks. Ja- 
kubisiak, który w pięknem przemówieniu, wykła- 
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rano, w kościele św. Krzyża odprawione będzie | 


i 


- miesięczne żałobne nabożeństwo za zmarłych człon- . 


cińskiego Mundus, zaznaczył, że pierwszy ozna- ' 


cza porządek i ład, drogi czystość. Czyli, że da- 
wni ludzie pojmowali wszechświat jako coś dosko- 
nałego, skończonego i pragnęli dostosować się do 
tego. Zrobiono potem z cząstki tego wszęchświata, 
ziemi, siedlisko brudu i brzydoty, a geniusze, 
stwarzając rzeczy piękne, przyczyniają się do wy- 
dźwignięcia duszy ludzkiej w sfery czyste i szla- 
chetniejsze. 


Otóż do tych gieniuszów zaliczyć wypada i : 
twórcę — pieśniarza, twórcę — poetę — Cho- | 


. czasowemi prezesowi p. W. Klossowi za tak gor- 


pina, którego kompozycye noszą ten piękny ide- 
alny charakter. Mowa była wygłoszoną pięknym 
polskim stylem i świeżym, młodym głosem, któ- 
ry dodawał uroku plynacym słowom. Po mowie 
wyszedł kondukt żałobny, odśpiewał egzekwie. 
Uroczystość zakończyła się odśpiewaniem przez 
p. A. Kuleszę pieśni „Salve Regina“ przy akom- 
paniamenecie organów. 

Kościół był przepełniony, przeważała płeć 
piękna, udzjał przyjęły pensye i szkoły. 


piersia mistrza. 

Wieńce przez towarzystwa nadesłane pozo- 
staną jako pamiątki w sekcyi muzeum imienia 
Chopina przy towarzystwie muzycznem w War- 
Szawie. 


CO A R a E 


KALENDARZYK TERMINOWY. 


ków Bractwa Żywego Różańca. 

(a) Z Tow. krajoznawozego. 
dzinie 5 ej po południu, w lokalu Stowarzyszenia 
techników (Piotrkowska 260), odbyło się pod prze- 
wodnictwem prezesa p. Józefa Adamowicza, Ze- 
branie miesięczne członków łódzkiego oddziału 
polskiego Tow. krajoznawczego. 

Ueczczono pamięc zmarłego członka zarządu 


! . Ś& p. Ignacego Wolanowskiego, przez powstanie 
dając znaczenie greckiego wyrazu Kosmos i ła- . „Rio sk p 


z miejsc. 

Skład członków sekcyi utworzył się w sposób 
następujący: muzealna — p. Świerczewski (prze - 
wodniczący), Piaskowski (kustosz); odczytowa p. 
inzynier Jętkiewiez i W. Kloss; wycieczkowa — 
pp. Paweł Foerster i Bronislaw Jasiński oraz za- 
proszeni pp. lgnacy Hirszel i Adolf Sumiewski; 
popularyzowania krajoznawstwa wśród młodzieży 
pp. Józef Adamowicz i Kajetan Kędzierski; sek- 
cya pluwiometryczna — pp. dr. Stanisław Bar- 
toszewicz, (przewodniczący, J. Adamowicz, dr. Ko- 
liński, Czesław Swierezewski, Stanisław Kaczkow- 
ski). 

Wyrażono podziękowanie piśmienne dotych- 


liwy i czynny udział we wszystkich sprawach 
dotyczących Towarzystwa i za stale troszczenie 
się o jego dobro i rozkwit. Za pośrednictwem i 
dzięki p. Swierczewskiemu otrzymano do zbiorów 


: muzealnych: od p. Wacława Drozdowskiego—de - 


pozyt — wielkie nożyce postrzygalnicze jakich u- 
żywano w wykończalniach do r. 1860; od p. Lu- 


. dwika Kossutha — kolekcyę okazów wyrobów 
' naftowych (dział smarów) Tow. B-ci Nobel; W. 

Dowiadajemy się, że „„Lutnia* wysłała wie- ' 
niee do Warszawy, który w jej imieniu zostanie ` 
złożony podczas koncertu w Filharmonii u po- 
. we wszystkich swoich częściach”: Europa, Azya, 
l Afryka i Ameryka, Praca ta była dedykowana 


n 
l 


K. Meyera i S-ki kolekcye fabrykatów tej firmy 
(fabryka chemiczna); przyjęto do depozytów od 
p. Waszczyńskiego — starą księgę p. t „Swiat 


królowi Augustowi HI-mu*. Od p. Radwaśskiego 
otrzymano 27 numizmatów (jedna asygnata papie» 
rowa, 2 monety srebrne i 24 miedziane), dawniej 
otrzymano od p. Michiewicza dwie srebrne mo- 


Sekcya popularyzowania krajoznawstwa dla 


IMIONA SŁOWIAŃSKI. Dziś Wrócisława. Ju» | młodzieży urządziła w ciągu stycznia i lntego — 


Przedzisława. 
TEATR POLSKI (Cegielniana nr.63) Dziś „Ma- 
gdalenka”, farsa w 3 aktach Davis'a (Ceny zniżone). Po~ 
czątek -o godzinie 8 minut 15 wieczorem. 
— Jutro „Ryszard IIS, tragedys Szekspira (Ce- 


tro 


: 3 pokazy w kinematografio („Odeon“). 


ny zniżone). Początek o godzinia 8 minut 16 wieczorem. i 


ZEBRANIA. Dziś (w lokalu, Cegielniana 63), o 20- 
dzinie 9 wieczorem, posiedzenie sekey! hygieny ogólnej, 
na którem pani z Cbałublńskich Surzycka (z Sosnowca) 
wypowie pogadankę społeczno-hygieniczną; prof 1. Ada- 
mowiez wypowie o rozwoju przemysła w Łodzi, w ciągu 
XIX stulecia. ` 

— Dziś (w lokalu, Wschodnia 4%) o godz. 8 wie- 
czorem, ogólne zebrania członków Związku felczerów 

— Jutro (w lokalu własn 
o godz, 11 wieczorem,ogólna zabranie roczne Członków 
Związku pracowników farmaceutów m. Łodzi, 

THE BIO-EXPRESS. 7 
Dzis Wieczór abstynencki na korzysć Tow. abstynen- 
tów „Przyszłośo” Od godz. 3 — 6 dla młodzieży, od g. 
G — 12 dla dorosłych. 
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KRONIKA, 


(x) Na intencyę Chopina. Msza za duszę 
Chopina, zamówiona przez Towarzystwo śpie- 


wacze „Arfa“, odbędzie się w kościele św. Krzy= | 


ża w niedzielę 27 b. m. o godzinie 12*/, po pol. 
W czasie nabożeństwa chóry „Arfy* pod batutą 
dyrektora Joteyki odśpiewają wyjątki z mszy 
d-ra Witta i choraly gregoryańskie, solo „Pieśń 
pokutną* Moniuszki odśpiewa p. Kazimierz Woż- 
nicki. 

„Arfa“, jako inicyatorka obchodów chopi- 
nowskich w Łodzi, zaprasza na tę mszę wszyst» 
kie pokrewne Towarzystwa. 


(u) Rekoiekcye. Wczoraj wieczorem 0 go- 
dzinie 74 w kościele św, Krzyża rozpoczęły się 
rekolekcye dla mężczyzn i odbywać się będą co- 
dziennie do czwartku. Rekolekcye prowadzi ks. 
Jakubisiak, wikaryusz parafii św. Krzyża, 

Wczoraj na rekolekcye przybyło mało osób, 
dlatego więe proszeni jestesmy © powtórzenie 
zawiadomienia o nich. 


(x) Nabożeństwo żałobne. Jutro, o godz. 9-ej 


Konstantynowska 5), 


(Zielona róg Piotrkowskiej). ; 


= 
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Sekcya 
wycieczkowa zorganizowała dwie wycieczki dla 
członków: do stacji kolei elektrycznej miejskiej 
i do rzeźni miejskiej. 

Wkrótce urządzona będzie wycieczka do ga- 
zowni wodnej; zwiedzanie poprzedzi odczyt p. 
Swierczewskiego. 

Wyjednawszy ustępstwo ze strony księgarni 
łódzkiej Ludwika Fiszera, zarząd Tow. jest w 
możności dostarczać członkom pismo krajoznaw- 
cze <Ziemia» po rb. 5 rocznie. 

Uchwalono w duiu 6 marca udać się na je- 
dnorazową wycieczkę do Zgierza, w celu zwie- 
dzenia miasta. Profesor Pogorzelski przygotuje 
odczyt, który wygłosi w gmachu miejscowej szko- 
ły handlowej. 

Wycieczka do Rzgowa odbyć się ma 20-go 
marca. 

Wygłoszony wczoraj przez inżyniera p. Fr. 
Bąkowskiego odczyt p. t. „Pomorze polskie“ (Ka- 
szuby północne), zawierał wielę ciekawych szcze- 
gółów, zgromadzonych na podstawie własnych ob- 
serwacyj i badań. ` 

Szereg obrazów nikngeych ilustrował od- 
czyt. 
Prelegentowi wyrażono gorące podziękowa- 
nie. 

(a) W Tow. kultury polskiej wczoraj, o godz. 
9 wieczorem, w lokalu przy ul. Sredniej AE 11, 
odbyło się zebranie członków pod przewodnictwem 
p. Pogorzelskiego, Przedmiotem obrad był opra- 
cowany przez członka sekctyi ekonomiczno-spo- 
lecznej, adw, przys. A. Babickiego, projekt ustawy 
Towarzystwa budowy tanich mieszkań pod nazwą 
„Granit*. 

Celem Stowarzyszenia będzie dosiarczanie 
swym czlonkom po cenie przystępnej zdrowych i 
dobrze urządzonych mieszkań, w specyalnie na 
ten cel przeznaczonych domach. 

Przystępując do Stowarzyszenia, członek obo- 
wiązany jest zapłacić wpisowe 8 ruble, a następ- 
nie w ciągu najpóźniej 6 miesięcy złożyć przy- 
najmniej jeden udział w ilości rb. 25, Jedua 030- 
ba nie może posiadać więcej nad 200 udziałów. 
Fundusze Stowarzyszenia tworzą się z kapitału 
zakladowego i zasobowego. 


s 
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Po ożywionej dyskusyi, w której zabierali 
głos pp. T. Kamiński, A. Mogilnicki, Kozłowski, 
ankowski i inni, postanowiono wprowadzić nie- 


Onegdaj o go- ! które poprawki do ustawy, poczem przesłać ją do 


zatwierdzenia wladz. 

Uchwalonć poprawki wprowadzi zarząd To- 
warzystwa wspólnie z sekcyą okonomiczno-spo- 
leczną. 

Wobec opóźnionej pory, odczytanie sprawo- 
zdania ze zjazdu delegatów Towarzystwa kultury 
polskiej w Warszawie odłożono do następnego zë- 
brania. 


(x) T. K 0. Ukonstytuowany zarząd Towa- 
rzystwa krzewienia oświaty na rok 1910 podzie: 
lil swe czynności w sposób następujący: Dr. Mie- 
czysław Kaufman prezes, p. Konstanty Wysznac- 
ki—wiceprezes, inżynier J. Klocman—skarbnik, 
p. Mieczysław Dominikiewicz—sekretarz. 

(£) Ze Stowarzyszenia pracowników farmą- 
ceutów. Jutro w lokalu własnym (Konstantynow - 
ska M5), odbędzie się w drugim terminie ogólne 
zebranie członków Stow. farmaceutów-pracowni- 
ków ważne bez względu na liczbę przybyłych. 
Początek o godz. ll-ej wieczorem. 


(x) £ Koła Fanien. Jatro o godz. 8-ej wie- 
czoreni w lokalu Koła Panien (Przejazd M 12) 
odbędzie się <Pogadanka» dla członków Koła, 
którą wyglosl p. Stanisław Łąpiński, 

Zarząd Koła zawiadamia swych ezłonków, że 
we wtorki w lokalu Koła od godz. 6—7 wyda- 
wane są do czytania pisma i książki z biblioteki 
Koła. 


(a) Towarz. zwolenników gry szachowej. 
W ubiegłą sobotę odbyło się w lokalu przy ul. 
Piotrkowskiej nr. 111 ogólne zebranie roczna 
Tow. zwolenników gry szachowej. Otworzył je 
wiceprezes, p. C. H. Janowski, proponując na 
przewodniczącego p. Garkawiego. Ten zaś ze swej 
strony zaprosił na asesorów pp. Amsterdama i 
Rajgrodzkiego, a na sekretarza — p. Bluma. 

Odczytano sprawozdanie z działalności za 
rok 1909. Dochodów było 12,049 rb. 58 kop., 
wydatków —11,461 rb, 59 kop. Biblioteka Tow. 
przedstawia wartość 715 rb. 73 kop. Towarzy- 
stwo wyasygnowało 800 rb. na wysłanie swych 
delegatów na turniej szachowy międzynarodowy 
w Petersburga, mianowicie pp. Rubinsteina, Sal- 
vego, Rothlewego i Damaszewskiego. Towarzy- 
stwo liczy 208 członków. Budżet wydatków na 
rok bieżący obliczono na 7,285 rb. 

Do zarządu wybrani zostali pp. C. H. Ja- 
nowski (prezes), Ilnicki (wiceprezes), M. Grawe 
(skarbnik), na kandydatów pp: Amzel, Kopci- 
jowski i Rajgrodzki. 

Do komisgi rewizyjnej pp: Blum, Weinreich 
i Resiger. 

(u) W Stowarzyszeniu wożnych i portyerów 
onegdaj w lokalu przy ulicy Piotrkowskiej X 175 
odbyło się ogólne zebranie, Sprawozdanie za rok 
ubiegły wykazało, że powstałe w roku 1907 Sto- 
warzyszenie liczyło początkowo 80-ciu członków, 
później atoli liczba ta stopniowo malała, składki 
wplywaly mieregularnie. Wpływy iastytucyi przy 
27 członkach wyniosły zaledwie 198 rb. 11 kop., 
wydatki zaś 197 rb. 2 kop. Wraz z pozosta- 
lością z lat poprzednich kasa Stowarzyszenia roz- 
porządza sumą 201 rb. 9 kop. 

Wobec słabego poparcia instytucyi przez 
ogół woźnych i portyerów, uchwalono zawiesić 
działalność instytucyi de stycznia 1911 r., t. j. 
do czasu zjednania znaczniejszej liczby członków, 
których skłądki zapewniałyby istnienie Stowa- 
rzyszenia. 

Wybrano komisyę, złożoną z pp. Józefa To- 
bola, Józefa Pilarskiego, Ludwika Krakowskiego, 
Tomasza Sarny i Józefa Szymczaka, którą zaj- 
mie się sporządzeniem bilansu i uregulowaniem 
rachunków. Choremu członkowi, p. Dąbrowskie- 
mu, postanowiono wypłacić zapomogę 12 rb. 


(a) Towarzystwo zwolenników języka he- 
brajskiego zwołało w lokalu „Hazomir* ogólne 
zebranie członków, W obeeności 100 osób prże- 
wodniezył dr. Berustoin. Po odczytaniu sprawo- 
zdania wykazującego, że liczba czionków wynosi 
200, a dochody 400 rubli, zatwierdzono budżet, 


, przewidujący w wydatkach rb. 500. Postano- 


wiono zwrócić się do komitetu centralnego w Pe- 
tersburgu w sprawie zwołania konferencji z udzia- 
łem przedstawicieli wszystkich oddziałów. 


(—) „Polonium“. „Kur. Warsz.“ otrzymał z 
Paryza wiadomośc, że prof. Curie-Sklodowska wj» 


£ 


nalazła nową metodę wytwarzania wielkich ilo- 


ł 


ści „Polonium“, którego działanie jest znacznie ' 


silniejsze od działania „Radium“. 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 22 lutego 1910 r. 


Agenci wydziału Śledczego, dokonawszy re- 
wizyi w powyżej wymienionych fabrykach, znale- 
źli w rzeczywistości dużą ilość mydła w takiem 


(h) Z przemysłu żelaznego. W fabrykach * opakowaniu, wskutek czego sprawę skierowano ; 


wyrobów żelaznych, a szczególniej w odlewniach 
z dniem każdym zwiększają się zamówienia. 

Wogóle zapotrzebowania są znaczne. 

(x) Z Mandżurył na wyspy Hawajskie za- 
mierzają amerykanie ściągnąć przez najbliższe 
dwa lata do 20,000 rosyjskich robotników, którzy 
przed wojną rosyjsko - japońską mieli zarobki 
świetne, obecnie zaś są pozbawieni pracy. 


l 
f 


Ba. | 


zem z rodzinami uczyni to 50—60 tysięcy ludzi. | 


Ruch emigracyjny już się rozpoczął. Donosi 


o tem korespondent <Torg.=Prom. Gazety». 
(a) W sprawie kongresu emigracyjnego. W u- 
bieglą sobotę, w sali Angielskiej (Pasaż Szulca 5) 
zgromadziło się przeszło 600 osób z pośród miesz - 
kańców żydów, w celu rozważenia sprawy kon- 
gresu emigracyjnego, jaki odbyć się ma' w Wied: 
niu. Przewodniczył p. Andres. Referat w tej spra- 
wie odczytał p. Gutman. 
Postanowiono: 1) czynnie i materyalnie po- 
"magać do urzeczywistnienia projektowanego kon- 
gresu i wysłać swoich delegatów; rozpowszechniać 
tę ideę wśród najszerszych warstw ludności ży- 
" dowskiej; 2) zorganizować w Łodzi i innych mia- 
stach prowincyonalnych Towarzystwa emigrąacyj- 
' ne; 8) współdziałać, aby w Cesarstwie utworzyć 
„centrum zgodnie z wytkniętym planem do zaagi- 
"towania w sprawie udzialu żydów rosyjskich w kon- 
gresie; 4) zaproponować komitetowi organizacyj- 
nemu w Wiedniu, aby w wyborach prawo głosu 
miały wszystkie warstwy ludności żydowskiej bez 
różnicy stanu, 5) wybrać komisyę, któraby wpro- 
wadziła w wykonanie zapadłe postanowienia, 

Do komisyi tej wybrani zostali pp.: adwokat 
przysięgly J. Załsznupin, dr. Braude, magister far- 
macyi Szatz, dr. Margulies, dr. Prybulski, Ł. Kahn, 


don. 

(a) W żydowskiem Tow. opieki nad sierotami 
onegdaj wieczorem odbyło się ogólne zebranie rocz- 
ne. Zagaił je prezes dr. St. Gutentag; na przewod- 
niczącego powołano d-ra „Mieczysława Kaufmana, 
który zaprosił na asesorów pp. Braudego i Pikel- 
nego, na sekretarza p. L. Lubotynowicza. 

Odczytano sprawozdanie z dotychczasowej 
działalności instytucyi, istniejącej od lipca r. z. 

Dochody Towarzystwa po dzień 1 lutego r. b. 
wynosiły rb. 4,524 kop. 60, wydatki rb. 1,731 
kop. 96, remanent zatem rb. 2,782 kop. 64. 

Budżet na rok 1910 przewiduje w dochodach 
rb. 3,760, w wydatkach zaś rb. 6,432. Niedobór 
mają pokryć ofisry oraz wpływy z koncertów i 
przedstawień: 

Do zarządu na trzechletaią kadencyę powo- 
lani zostali dr. St. Gutentag (prezes) oraz panie 
Oppenlieimowa, Bibergalowa, Keilowa, Gl' ksmano- 
wa, Pikelna, Periowa i pp. dr. Czarnożył i Sta- 
nistaw Heiman. 

Do komisyi rewizyjnej pp. Feil, Hirszberg i 
Szweicer. 

(a) Znalezone dowody Neczelnik poczty 
i telegrafu przesłał do wydziala sledczego znale: 
zione w skrzynkech pocztowych następujące do- 
wody: paszport za X 323, wydany na imię Ma- 
ryana Sulagowskiego; paszport M 265 na imię 
Franciszki Siekierskiej; paszport M 397 na imię 
Walery: Pliszczyńskiej; paszport M 1421 Wale- 
rego Jędrzejczaka; paszport X: 82 na imię Stani- 
sława Bendena; bilet wojskowy XM 8 wydany na 
imię S. Mischa; książka legitymacyjna M221 wy- 
dana na imię Marcina Woźmka, oraz inne do- 
kumenty. 

Wzmiankowane dowody odebrać można w biu- 
rze naczelnika wydziału śledczego. 


(a) Echa zabójstwa. Mikolaja Michajłowa, 
zabójcę rewirowego Filhtowicza, przewieziono 
wczoraj pod silną eskortą do więziema przy ul. 
Długiej. 
czego 8-go rewiru m, Łodzi, 

(b) Z sądu W końca r. z. firma „Dziubas* 
w Częstochowie, zawiadomiła tutejszy wydział śled - 
czy, że współwłaściciele mydlarni w Łodzi Ch, Fajt- 
lewicz i M. Rogoziński, przy ulicy Solnej M 11, 
Josók Bialystok, przy ul. Połnocnej X 26, C. Ro- 
zenfeld, przy ul. Aleksandrowskiej Ne 25 i Izauk 
Kurnere, wyrabiają mydło, na które nalepiają mar- 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


na drogę sądową. 

W piątek sędzia pokoja I rewiru m. Łodzi, po 
rozpatrzeniu sprawy, z której wyłączono Rozen- 
felda, gdyż przeciwko niemu firma „Dziubas* wy- 
stąpila do sądu okręgowego, pozostałych Fajtlo- 
wicza, Rogozińskiego, Joska Białystok, Berka Gold- 
steina i lzaaka Kurnerca, skazał na 4 miesiące 
więzienia każdego. 

Oprócz Rozenfelda, pozostali prowadzili fa- 
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zerunkami świętości, przedstawiające kopie obra- 
zów z gaieryj zagranicznych, zostały w handlu 
zabronione. 


* Szkoła przewodników na budowie. 

Architekci warszawscy zamierzają otworzyć 
szkolę, która kształcilaby wzorowych przewodni- 
ków na budowie tak zwanych „konduktorów.* 
Tego rodzaju pracownicy są u nas bardzo po- 
trzebni, a kraj nasz bardzo jest ubogi w ludzi, 
którzy w racyonalny sposób mogliby pełnić do- 
zór na budowie. Podmajstrzy mularscy okazali 


, się dotego celu niewystarczającymi. 


brykacyę mydeł bez zezwolenia rządu gubernial- ! 
, nego piotrkowskiego, za co będą pociągnięci do 


odpowiedzialności sądowej. 

(a) Koszt utrzymania w aresztach śledczych 
i policyjnych w obrębie gubernii piotrkowskiej, 
władze określiły na 12 kop. dziennie dla jedne- 
go aresztanta, 


(f) Napad bandycki. Dziś około godz, 12-6j 


-r 


w nocy w Karolewie do mieszkania Antoniego 


Brzezińskiego, robotnika, pod nieobecność B. do- 


stał się, wyłamawszy drzwi, bandyta i, grożąc ro- | 


wolwerem żonie Brzezińskiego, zażądał wydania | 


pieniędzy. Wystraszona kobieta oddała mu ukryte ; 
w komodzie 60 rubli, poczem bandyta oddalił się ! 


spokojnie i skrył w lesie. 


B. zaalarmowała są- ' 


siadów; wkrótce też za napastnikiem puszczono | 


się w pogoń, lecz go nie znaleziono. 


(x) Ze straży, W czwartek, dnia 24 lutego, o go- 
dzinie 7 wieczorem, odbędą slę ćwiczenia sygnałowe I 
oddziała łódzkiej straży ogniowej ochotniczej w domu 
rekwizytowym III oddziału i IV oddziała — w domu ra- 
kwizytowym tegoż oddziału. 

(u) Wypuszczony na woimość  Aresztowanego 
prot trzema tygodniami oficymlistę kolei fnbryczno* 
ódzkiej, p. Jerzego Kuczewskiego, onegdaj wypuszezono 
z więzienia. 


(a) Rewizya i aresztowanie. Dzisiejszej Rocy 


? x PRN |! wydział ochrony dokonał rewizył w mieszkaniu Wilhe|- 
M. Merliński, Wedro, Lipman, Abramowicz i Gor- | > 


Í sj, do szpitala. 
udz 


| 
| 
ł 
| 
J 


ul. Widzewskiej nr. 109). 


Rewizya nie 
lfa aresztowano. 


ma Wolfa (prz 
nie wykryła; Wo 


(p) Ogólnemu osłabieniu wczoraj uległy czte- | 


ry osoby, z których jedną odwteziono do mieszkania, jed- 
szystkim czterem lekarze Pogotowia 
ielili doraźnej pomocy. 


rem, na nl. Zakątnej około domu nr. 78, Leon Zarkow- 
ski, lat 19, który przed kiiku dniami wrócił z zesłania, 


EWA RA NA FW AE A e 


i 


* Rozstrzygnięcie konkursu. 
Na konkursie na projekt kościoła w Orło- 
wie z 46 przedstawionych planów I-szą nagrodę 


| otrzymał projekt pp. Wojciechowskiego i Przy- 


bylskiego. 
(Telefonem, godzina 2), 


Dziś o godz. 11 i pół w kościele św. Krzy- 
ża pięknie udekorowanym kwiatami, jako w se- 
tną rocznicę urodzin, odbyło się uroczyste nabo- 
żeństwo żałobne za duszę Chopina, Mszę cele- 
brował ks, Skimborowież. 

Podczas nabożeństwa śpiewał chór Lutni. 

Postument z puszką, w której zamknięte jest 
serce Chopina, udekorowany był wieńcami z liści 
laurowych. 

Wejście do kościoła było za biletami; pomi- 
mo tego kościół napełniły tlumy. 

Bilety na dzisiejszy koncert Chopinowski 
w Filharmouii rozprzedano co do jednego. (a) 


Z KRÓLESTWA. 


Napad na kasyera. We czwartek 17 b. m. 
o godzinie 2'/, po południu, na kasyera fabryki 
grzebieni w Częstochowie Aleksandra Miętkie- 
wicza i 2-ch robotników, przewożących pieniądze 
w sumie 2,500 rb. z Banku Handlowego, prze- 
znaczone na wypłatę, na rogu ulice Spadek i 
Aleksandrowskiej, napadło 4-ch bandytów z brau- 
ningami, zatrzymali dorożkę, przyłożyli lufy re- 


. wolwerów do skroni robotników i kasyera i za- 
(f) Poranienie Wczoraj, o godz. 8 i pół wieczo: ` 


w kłótni poranił ciężko nożem w głową 11-letniego , 
Leona Pałaszewskiego, zamieszkałego przy ul. Karolew- . 
' skiej nr. 386 P, w ciężkim stanie odwieziono do domu, 


Zarkowskiego zaś policya aresztowała. 


SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 


(x) Teatr polski. 
<Mngdalenka». 

— Jutro, w środę, 23 b. m., «Ryszard III» 
po cenach zuiżonych, 

— W czwartek po raz pierwszy komedya 
A. Czechowa «Sad wiśniowy», którą wystawia 
dyr. Zelwerowicz i wykona jedną z główoiej- 
szych postaci, w otoczeniu pań: Kosmowskiej, 


rlt | « 


Dziś po cenach zniżonych í 


Starskiej, Sowińskiej, Wierzejskiej, H. Czechow- | 


skiej i pp. Junoszy, Zielińskiego, Bończy, Ka- 
mińskiego, Nowakowskiego, Schrotta i Norskiego. 
— W poniedziałek ujrzymy po raz pierwszy 
w Łodzi młodziutką tancerkę klasyczną, pannę 
Zuli Bończę, o której tak pochlebnie rozpisała 
się prasa zagraniczna i warszawska. 
Popyt na bilely znaczny. 


(x) Wystawa sztak pięknych. Komitet za- 


| 


wiadamia za naszem pośrednictwem, że uroczy- ; 


ste otwarcie Wystawy, na które zjeżdżają dele- 
gaci różnych grup artystycznych, nastąpi we 
środę, d. 23 b.m., ogodz, 8-ej wieczorem. Wstęp 
za zaproszeniami, przyczem pobieraną będzie spe- 
cyalna opłata. Osoby, życzące sobie otrzymać 
zaproszenia na uroczystość otwarcia, raczą zWwró- 
ció się do kavcelaryi wystawy (Mikołajewska 
M 40) Ceny wejścia normalne wchodzą w nży- 


| cie od czwariku. j 
(a) Opera włoska. Zapowiedziane w nadcho- 


Sprawę skierowano do sędziogo sled- 


kę fabryczną „Ryba“ firmy „Dzinbas* i w takiem | 


opakowaniu rozpowszechuiają je Berek Goldberg 
i T Pawlak, 


dzący czwartek przedstawienie opery :<Cyralik> 
Sewilski> odbędzie się w teatrze Wielkim, z udzis- 
łem znanej śpiewaczki Giivani, 


Z WARSZAWY. 


* Zabronione karty pocztowe, 
Starszy inspektor drukarni m. Warszawy za- 
wiadamia, że ilustrowane karty pocztowe z wi- 


' pracował przy kościele seminaryjnym 


żądali wydania pieniędzy, 

Pięóset rubli srebrem w worku Kasyer od- 
dał im, resztę w papierach, schowanych w pori- 
felu, zatrzymał, W tym czasie, ze znajdującego 
się obok skladu węgla „Halina* wyszedł zarzą” 
dzający, a widząc napad, wyjął rewolwer i wy- 
strzelił w powietrze, bandyci na odgłos strzałów 
odpowiedzieli strzałami i poczęli uciekać, wno- 
sząc worek z 500 rublami. 

Z fabryki grzebieni wybiegło na alarm kil- 
kunasiu robotników, którzy popędzili za bandy- 
tami, ci zaś widząc, że nie zdołają nciec z wor- 
kiem, ważąrym około 20 fnntów, porzucili go, 
i sami ukryli się w zaułkach w ulicy Spadek. 
Policga zarządziła natychmiastowy pościg, lecz 
nikogo nie ujęto. 


Z LITWY I RUSI. 


S. p. ks. kanonik Źmigrodzki. Dnia 15 go 
b. m. w Kijowie zmarł w wieku lat 75 iu ś. p. 
ks. kanonik Piotr Żmigrodzki, tajny szambelan 
Stolicy Apostolskiej, były proboszcz kościoła św. 
Aleksandra w Kijowie. 

S. p. ks. Piotr Źmigrodzki pochodził z za- 
możnej rodziny szlacheckiej. 

Dnia 15 go maja 1860 r. jako wikaryusz, 
w Żyto- 
mierzu, w r. zaś 1868 został profesorem semina- 
ryum. j 

W r. 1887 powolany na stanowisko proboszcza 

kijowskiego, przez lat szesnaście zarządzał para- 
fią, liczącą przeszło 40,000 wiernych, 

Złamany chorobami, zamieszkał w Kijowie 
przy ochronce hr. Sobańskich, 

Dnia 15 maja r. b. uplywało pięćdziesięcio- 
lecie jego działalności pasterskiej. Sinierć nie 
pozwoliła mu doczekać tej rocznicy. 


Ostatnia poczta. 


— Węgierski dziennik „Pester Loyd* ogłosił 
bardzo interesujący list, pochodzący od wybitnej 
osobistości w Sofii, W liście tym powiedziano, że 
raporty Daszewa 0 jego podróży do Turcyi prze- 
konały króla i rząd bułgarski 6 potrzebie utrzy- 
mywania dobrych stosunków ze zreformowaną 
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Turcyą. W Sofii postanowiono starać się o poro- 
zamienie z Portą. Za przykładem Bulgaryi idzie 
Serbia. Ponieważ także w Grecyi koła kierujące 
starają się skierować ruch w kraju na drogę po- 
lityki wewnętrznej, obecnie njawnia się współza- 
wodnictwo wszystkich krajów bałkańskich i ma- 
rodów w dążeniu do skorzystania z życzliwości 
Turcji. 


| 
| 


| 
| 
i 


Dowodzi to powodzenia młlodoturków, | 


osiągniętego dzięki ich wzmocnieniu się w Tur- | 


cyi. Ten zwrot na półwyspie Bałkańskim zabez- 


piecza państwo otomańskie od wstrząśnień copo- | 


większa swobodę działania Turcyi w zakresie jej 
polityki zagranicznej. 


TELEGRAMY. 


Petersburg, 21 lutego (P), Goście francuscy, | 


po odwiedzeniu Raay państwa, udali się do Ban- 
ku państwa. Tutaj powitał ich zarządzający ban- 
kiem i przybył także minister skarbu, który za- 


proponował gościom obejrzenie składów z zapa- 


sem złota państwowego, 


Petersburg, 21 lutego (P). W nocy odebrał ` 


sobie życie wystrzałem z rewolweru urzędnik do 


szczególnych zleceń przy ministerynm sprawie- ; 
dliwości, Ładow, zajmujący stanowisko dyrektora . 


Stowarzyszenia p. f. „Robotnik“. 

Petersburg, 21 lutego (P). Ministerynm han- 
dlu wniosło do Dumy uchwałę 0 przedłużeniu 
mocy prawa Z dnia 17 stycznia 1905 r., doty- 
czącego kontroli giełdowej wywożonego za gra- 
nicę zboża w ziaraie. 

Astrachań, 21 lutego (P). W uroczysku Bo- 


daj, w sterach kirgiskich, pojawila się dżuma. 


Zmarły 4 osoby, chorych pozostało 3. 

Irbit, 21 lutego (P). Ogólne zebranie przy- 
byłych na jarimark kupców futer jednogłośnie 
oświadczyło się przeciw rabunkowemu polowaniu 
i zabronieniu na lat dwa polowania na sobole. 

Berlin, 21 lutego (P); Do Biura Wolffa do- 
noszą z Aten: W kołach miarodajnych mówią, 
że przypuszczenia, jakoby dłuższy pobyt następ- 
ty tronu mógł wywołać objawy niepokojące, są 
błędne. Sytuacya normalna  Bezzasadne są po- 
głoski o położeniu, wywołanem przez wrzekomą 
reakcyę, 

Tangor, 21 lutego (P). Urzędnik poselstwa 
francuskiego, wiozący do sułtana Mauleja Hafida 
ultimatum, w dniu 19 b. m. wyjechał do Fezu. 
Molej Hafid otrzyma propozycję, aby ratyfikował 
w ciągu 48 godzin ugodę, podpisaną w Paryżu. 
Konsal francuski wręczy Bułtanowi ultimatum, 
Jsżeli odpowiedź Mauleja Hafida nie będzie za- 
dowałająca, kolonie europejskie wyjadą z F'ezn. 
Po uplywie terminu poseł francuski zawiadomi 
o tych postanowieniach marokańskiego ministra 
spraw zagranicznych i ciało dyplomatyczne. 

Berlin, 21 lutego (P). Według informacji 
ministerynm spraw zagranicznych następca tronu 
greckiego zaniechał podróży do Aten, wskutek 
telegramu króla. 

Wiedeń, 21 lntego (P). Hr. Aehrenthal wy- 
jechał da Berlina. 

Kair, 21 lutego (P). Dziś zrana zmarł pre- 
zes ministrów Butros basza, z powodu ran, za- 
danych mu przez studenta. 

Filadelfia, 21 lutego (P). Wezoraj zastrej- 
kowali pracownicy kolei miejskich. Rozbito 297 
wagonów. Wysłano 3,000 policyantów, w celu 
przywrócenia porządku. 

Londyn, 21 lutego (P). Z powodu wezorajszej 
burzy w wielu miejscowościach uległa przerwie 
komunikacya telegraf'czna i telefoniczna. 

Tokio, 21 lutego (P). Z Waszyngtonu otrzy- 
mano wiadomość, że w zainteresowanych kołach 
amerykańskich powstał projekt niezwłocznego roz- 


poczęcia budowy kolei Czinczan-Ajgun przez syn- , 
dykat angielsko-amerykański, nie czekając na | 


wynik rokowań dyplomatycznych w Pekinie. 

Tabrys, 21 luiego (P). Po ucieczce Rachima 
chana, Jefrem i Bogadur zajęli się rozbrojeniem 
Karadadżagu. Przybycie oddziałów Jefrema i Bo- 
gadura do Tabrysu odroczono. Mimo braka nie- 
bezpieczeństwa ze strony Rnacbima chana, 0 roz- 
brojeniu Sattara chana i Bagira chana nie sty- 
chat. Obecność wielkiej liczby nzbrojonych ln- 
dzi, nie posiadających pracy, bndzi niepokój na 
bazarach. 

Petersburg 21 lutego. (Wł) Poseł do Dumy 
państwowej, Karaułow, otrzymał depeszę z Opola, 
która brzmı dosłownie, jak następuje: 


ROZWOJ. — Wtorek, dnia 22 lutego 1910 r. 


s. T P; 


WILHELM OSKAR 


WEIL o 


obywatel ziemski 
po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach zmarł w Warszawie, dnia 20 lutego 1910 roku, 
przeżywszy lat 41. 


Eksportacya zwłok do kościoła Ewangelicko-Augsburskiego (ul. Królewska) w po- 
niedziałek, dnia 21 b. m., o godz. 5-ej po południu, z domu Nr. 9 przy ulicy Aleja 


Szucha. 


Nabożeństwo żałobne — w tymże kościele tegoż dnia zaraz po wprowadze- 


niu zwłok. Zwłoki przewiezione będą do grobów rodzinnych w Skęczniewie, ziemi 
Kaliskiej, we wtorek, dnia 22 b. m., z tegoż kościoła, o godzinie 10-ej rano, na dwo- 


rzec kolei Kaliskiej. 
w południe. 


Pochowanie zwłok w czwartek, d. 24 lutego r. b., o godz. 12-ej 


Na smutne te obrzędy zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych 


„Pod przysięgą protestujemy przeciw prze- 
mówieniu biskupa Eaulogiusza i siwłerdzamy, że 
w świątyni opolskiej pieśni buntownicze śpiewane 
nie były. Protestuję przeciw fałszywym słowom 
hr. Bobrinskiego, jakobym go zawiadomił, że 
profanacyi zwłok nie było. Przeciwnie, dowio- 
dłem, że profanacya została spełniona. 

(podp.) Parafianie opolscy i proboszcz.* 

Wiedeń, 21 lutego. (WI) Osławiony niemiec- 
ki minister-rodak Schreiner podał się ostatecznie 
do dymisyi, Dymisya Selreinera jest wielkim 
trynmfem polityki czeskiej. 

Paryż, 21 lutego, (WŁ) Sułtan marokański 
Mulaj Hafid, przyjął warunki rządu francuskiego, 
zaproponowane mu w przygotowanym do podpi- 
sania traktacie. 

Rzym, 21 lutego. (WL) W dnia 26 b. m. 
odbędzie się tutaj obchód uroczysty ku uczezeniu 
pamięci Chopina, urządzony przeż komitet, zło- 
żony z polaków i włochów. 

Kraków, 21 lutego. (W1) Szpieg Henryk Re- 
liga skazany został na 3 lata więzienia. Współ- 
oskarżeni jego, Michalski i Borowski, zostali u- 
wolnieni. 

DZIENNE. 

Londyn, 22 lutego. (P.) Izba gmin. Asqnit 
zapowiedział, że oprócz budżetu sesya zajmie się 
i izbą lordów. Budżet będzie uchwalony do Wiel- 
kiej Nocy, lecz nie zostanie przesłany izbie lor- 
dów, dopóki izba gmin nie poweźmie rezolucji 
o wzajemnym do siebie stosunku obw izb. 

Berlin, 22 lutego. (P.) Przybył tu Aehrenthal. 


Londyn, 22 lutego. (P.) Do biura Reutera 
telegrafują z Konstantynopola, że pogłoski o śmier= 
gi b. sułtana Abdul-Hamida są zmyślone. 


Z ostatniej chwili. 


Berlin, 22 lutego. (WI.) Prasa berlińska oma- 
wia dzisiejszy przyjazd Aehrenthala do Berlina. 
Większość jednak przypisuje mu wyłącznie pry- 
watny akt grzeczności. Naturalnie, że w rozmo- 
wach zostanie poruszona także polityka, ale sam 
fakt, że Aehrenthal składa wizytę w okresie, w któ- 
rym, z powodu wewnętrznych trudności, Bethmann 
Hollweg nie ma czasu na zajmowanie się zagad- 
nieniami międzynarodowemi, osłabia znaczenie wi» 
zyty. 3 
Paryż, 22 lutego. (WŁ) Dzisiejsze dzienniki 
podkreślają fakt, że przy odozytanin angielskiej 
mowy tronowej, w której zapowiedziane znaczne 
podwyższenie wydatków na marynarkę w celu 
obrony na morzu, obecny był książę Henryk 
pruski, przedstawiciel niemców, przeciwko którym 
jest zwrócony projekt, 

Frankfurt, 22 lutego (WŁ) Partya robotnicza 
zwołuje na jutro zgromadzenie i wgywa stojących 
poza partyą, aby zjednoczyli slę w walce 6 wy- 
swobodzenie się z pod władzy junkrów i policji. 
Wśród ogółu ludności wzrasta olbrzymia niena- 


Osobne zaproszenia rozsyłane nie będą. 


í 
i : 


Stroskana RODZINA. 
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Podziękowanie. 
Wszystkim, kóre ma udział w pogrzebie 


Plagi z Bopańskich Lise 


a w szczególności: ks. Maryanowi Gwożdziekiemu, 
chórowi kościelnemu św. Józeła, jak również częś- 
ci Towarz. „Liry” za odśpiewanie nad mogiłą 
| na Mszy żałobnej pieni religijnych, braciwu św. 
Anny, krewnym, przyjaciołom i znajomym składa 
serdeczne „Bóg zapłac” Rońzina. 


wiść względem policyi. Przechodnie tżą policyę. 
Codziennie odbywają się liczne aresztowania. 

Poznań, 22 lutego. (WI.) Prasa hakatystycz- 
na uderza na alarm, że polacy zaczynają się po- 
sługiwać podstawieniem niemieckich kupców, w Ce- 
lu nabywania dla siebie majątków, których wła- 
ściciele nie chcą sprzedawać polakom, zwłaszcza 
w Prusach Zachodnich. 

Berlin, 22 lutego. (WŁ) Wezoraj odbyły się 
wielkie zgromadzenia, zwołane przez wolnomyślna 
partyę ludową, protestujące przeciw reformie wy- 
borczej. Do ekscesów nie doszło. 

New-York, 22 lutego. (W1) Według ostatnich 
doniesień z Filadelfii, rozruchy z powodu strejku 
tramwajowego wzrastają. Polieya napotyka bary- 
kady. 40 przechodniów raniono. Z dachów rzu- 
cają kamienie. 


Odpowiedzi Redakcji. 


Pani Helenie Zielińskiej Jadąc za pranicę za 
półpaskiem, można zabrać z sobą bagaż, ale trzeba przy 
przejeździe granicy okazać go na komorze I proslć o 
wpisanie na półpasku. 


O FILARY. 


Na wpisy dla niezamożnych uczniów. 
Zamiast kwiatów na grób ś. p. Teofila Jakubow= 
skiego, Janina I. 2 rb. 
Na budową kosciola św. Stanisława Kostki. 
E K 3 rubla. 


Na gniazdo Tow. opieki nad dziećmi. 
Józefostwa Słowikowscy, zamiast kwiatów na grób 
nieodzałowanego ś. p. Teofila Jakubowsktego, 3 rb. 
Na Towarzystwo przeciwżebracza, 
(Na budowę Sal zarobkowych). 


Bronisławostwo Mazurowscy, celem uczezenia pā- 
mlęcl zacnego człowieka ś, p. Teofila Jakubowskiego, 


| 2 ruble. 


| 


| 


Na wpisy dla niezamożnych uczniów 
Szkoły Handlowej. 
Celem uczczenia Ś. p. Ignacego Wol ki 
Obuchowiczowie 2 rb. BETOR badz 
Na oddztał łódzki T-wa opieki szkolnej, 


Zamiast wieńca na grób Ś. p. Wilho Weila, Ka- 
rolowie Weil 10 rb. s K RCL 1 


ROZWÓJ. — Wtorek, dnia 22 lutego 1910 r. 


Wszystkim życzliwym, którzy złożyli dowody współczucia, oddając ostatnią posługę drogim dla nas zwłokom 


TEOFILA JAKUBOWSKIEGO. 


a mianowicie: Sz. ks. kanonikowi Szmidlowi i Duchowieństwu, Sz. sz. Nączelnikowi Poczty Szełlowi i kolegom, przyjaciołom, oraz 
pocztylionom i woźnym biura, jak również i za przesłane nam wyrazy pociechy — składamy z głębi serca płynące „Bóg zapłać”, 


Żena, synowie, synowa, wnuczka, brat i rodzina. 
jako w dzień imienin, odbędzie się dnia 5-go marca o godz. 9 i pół rano w kościele św. Krzyża ma 
„5 


Nabożeństwo żałobne, 


Wielkim ołtarzem, 


ERYK 


E. 


zmarł dnia 14 b. m. w Nicei, przeżywszy lat 23, 


FABIAN 


Wyprowadzenie zwłok z dworca kolei żelaznej na cmentarz starozakonny w Toruniu odbędzie się w środę, dnia 23-go 
b. m, o godzinie 12-ej w południe, o czem zawiadamiają krewnych, przyjaciół i znajomych pogrążeni w głębokim smutku 


MATKA I SIOSTRA. 


DROBNE. OGŁOSZENIA. 


> jów sprzedam bardzo 
inno. Nawrot 38 m.14 865123 
À! Potrzebni zaraz agenci inka- 
` sonel w miejscu I na wyjazd, 
wkład kaucya gotówką; obeznnni 
pierwszeństwo. Mąkowski. Poła- 
dniowa 20 985—1 
Å Do sprzeganla willa-pałacyk 
* o 18 pokojach, pod Łodzią, 
w pięknem położeniu, urocze let- 
uisko, woda i lasek bliziutko. 
Cena 10,000 rabli. Bliższa wia: 
domość w kancelaryi rejenta Mos 
cHnickiego u S. Basinskiego. 
816—6.—2 
D" z placem do sprzedania. 
Ulica Włodzimierska nr. 43, 
Koziny» 937—3—3 
De magle zaraz do sprzedania 
w dobrym punkcie, wejście 
z frontu, z powodu zmiany inte- 
resu. UL Zgierska 5. 980—2—1 
De kapeluszy potrzebne podrę- 
czne i uczenice oraz zdolna 
do bluzek. Benedykta 35, ma- 
FRZĘN: 983—3 —1 
fortepian w dobrym signilie 
sprzedam tanio. Andrzeja 49 
m 6. 921—1 
rancuzka, paryżanka, poszu- 
kuja lekcył konwersacy! w Ko- 
dzinnch przedpoładalowych. Wia 
domość ul. Srednia nr. 30 m. 7. 


k Gi dom do sprzedania. Ulica 
Skierniawicka nr. 16, około 
kościołn św Anny. 917—3—3 
Jos do sprzedania dom o sied- 

miu mieszkaniach ze sklepem 
i ogrodem. Ul. Ciemna 150. 


973—3—1 : 


awiarnia do sprzedania, istnie- 
jąca Jat 20, z 2 bilardami 
sręglowemi i 1 piramidkowym. 
Wiadomość w Administr „Roz- 
woin* 926 -3—3 
ME człowiek, umtejący czy- 
taċ I pisać po polsku, posżu- 
koje jakiegokolwiek zającia. — 
Zielona 46 A Hernik. 916—2—2 


M" polski swiezy jest do 


sprzedania po 28 kop, funt, | 
uł. Staro-Zarzewska % 39 u pie- 


karza w sklepie. 867—3 —3 
amka za wsi do umieszczenia. 
Kantor służących, Piotrkow- 

ska 92: 961—2—1 
a 1-szy numer hypoteki miej- 
skiej potrzebuję 6000 rubli na 

siedem procent. Oferty pod 5000 

w Adm. „Rozwotu“ 952—3—1 
a 1l-szy numer hypoteki piotre 
kowskiej potrzebuję 4000 rb. 

na sledem procent. Oferty pod 

5000 w Adm. „Rozwoju“. 9513 1 


Orrez kiuematograllczay- „Zy- 
cie i śmierć Chrystusa* jest 
do wynajęcia, Kinematograf Me- 
tropol, Dzielna 18. 911—2—2 


j F 3 Tesle, 
957—3—2 , 


oha przyjezdna z Warszawy 
poszukuje szycia w domach 
prywatnych. Konstantynowska 74 
m. 4. 9868381 
piwiaroia do sprzedania z po- 
3" wodu zmiany interesu. Wia- 
domość w „Rozwoju“.  858-6-4 
| Plac sprzedam przy ulicy Of- 
Aaa cerskiaj. Wiadomość ul. Ale- 
| ksandrowska nr. 24 u stolarza. 
944 —9—9 
p 'soino do sprzedania, używane 
w dobrym stanie. Ulica Złota 
nr. 12 mieszk. 1 949—3—23 


Przcownia sukien damskich gl 
t 4 kostyumów. Główna nr,51 m. 7 


= | m a p 


| IT piętro 827—4.4 
okój do wynajęcia. Wschodnia 
| Pi 67 931—2w2 


okój umeblowany, osobae wej- 
ście, do wynajęcia. Andrzeja 7 
m. 32. 984—1 
porzebui są chłopzy i dzłew- 
czyny do fabryki wyrobów 
cukierniczych. Rozwadowska 6. 
970—1 


Potrzebna zdolna panna do kra- , 


włecczyzny, ul. Przejazd M 41 
m. 28- 968—1 
potrzebne zdolne podręczne do 

pracowni sukien M, Sandacz, 
Mikołujewska 53 m. 16 - 987—1 


Poszukuję possdy w biurze, 
w kantorza lab w innym Inte- 


Sprzedam sklep dystrybucyjno- 
kolonialny z powodu choroby 
Wieś Babice za Konstantynowem. 
981 281 
Sprzedam sklep dystrybucyjno- 
kolonialny. Wiadomość w Adm 
„Rozwoju* 969--3 — 1 
Subiekt felczersko ~ fryzyerski 
poszukuje kondycyl. iado 
mość Piotrkowska M 166, zakład 
fryzyerski. 9556—3—1 


; Wyrsztaty stolarskie sprzedam. 


| m. 6. 


„władam trzema miejseo- ; 
wymi językami, posiadam 3 kla- ! 


sówe wykształcenie. Oferty pod . 
lit. E. P. w Administracy! „Roz- 
woju". 965—1 


przyjmę do szycia bluzki, dzie: ! 


cinne ubrania I bieliznę. Adre- 
sy proszę składać w Administra- 
cyi „Rozywoju* pod „Szycie“: 
96C0—1 
potrzebna zaraz spódniezacka l 
do dziecinnych ubranek Dłaga 
Xx 4 m. 16. 9538—3 i 
Pyssukuje się 6,000 rubli na 
I numer po towarzystwie na 
majątek ziemski. Oferty proszę 
składać w Adm. „Rozwoju* pod 
lit M. J. 972—2—1 


| 
| 


wiecczyzny 1 uczenica. Ulica 


Spacerowa 11 m. 8. 977—1 
potrzebna panna do pralni, 
i obeznana w tej branży Ulica 
Widzewska M 39. 932— -—1 


pesoi z oanzielnem wejsciem 
lub nie, może być przy rodzi- 
nie, 
Oferty proszę składać w Admin. 
„łłozwoju* pod „Mężczyzna*. 
983—5—1 


| potrzebna zeraz panna do Kra- 


poszukuję od 1 kwietuia. ` 


Długa 22. 871—33w3 
gasna chłopiec, nazywa się 
Bronisław Cichoń, lat dwana- 
ście, w uczniowskiem ubraniu 
Ktoby wiedzisł o mim, zechta 
zawiadomić na ul. Kijowskiej M 7 
954—2—7] 
aginął kołnierz karskułowy, 
pamiątkowy, w teatrze Apollo 
Łaskawego znalazcg uprasza sią 
o oddanis za sowitą nagrodą, ul 
Zgierska 54, apteka. 978—1 


Ł000 potrzebne zaraz na 1:szy 


numer Wiadomość Na- 
wrot 72 m. 5- "-_976€381 


Zagubione dokumenty. 


gasoa paszport na imię Szy- 
mona Cymera, Wydenj z m. 
Łodzi. 820—3—3 
garta karła od paszportu, 
wydana z fabryki K Bennicha 
na imię Daniła Iwanowa 92833 
Zogun paszport, wydany ze 
mirnowskiej wołostnej upre 

wy. gub. orłowskiej, na imię 
Mikołaja Efremowa.  942-3—2 
gese pasznort, wydany z gm., 
Pruszków, gub. piotrkowskiej, 


` pow. łaskiego, na imie Józefa 


i gub. kaliskiej, 


Zatgcklego 966—3—1 
gaeat kwit od paszportu na 

imię Józefa Zamorsklego, wy= 
dany z fabryki Rousseau. 9581 
Zginął paszport na imię Plotra 

Kaminskiego, wydany z gminy 
Kamieńczyk Wielki, gub łom- 
żynskie! 948—3—1 
gesin paszport, wydany z gum. 

Gruszezyce, pow. sieradzkiego, 
na imię Jana Si 
bińskiego. 950—3—1 
Zsa paszport na imię Józe= 

fy Przesmyckiej, wydany z m 
Zduńska Wolą. 974—35—1 


l gana drei póki na imię Stea- 


fana Kmiec 


ka, wydany z gm. 
Niewierz. 


956—3—1 


j Zginął paszport na imię Ro- 


Sklep kolonialny do sprzednn'a i 


Grabowa M 13. 938—3- 3 

| Sie do sprzedania przybory 
żelazne do pieców piekarskich. 
Wiadomość w piekarni Franciszka 
Sikorskiego, ul. Konstantynowska 
nr. 19, 918—3—3 


zalii Radziejewskiej 

z m. Zgierza, 
Zsglnęła karta od 
imię Ludwiki wydann 
z fabryki Winsberza. 864—1 
mainął paszport na imię Wik 
tory Rychlik, wydany z gminy 
Błaszki. 893-—3—3 


, wydany 
982— 3—1 


pemon na 


lat 10—12 do dziecka. Targowa 
Æ 77. m. 28. 517:3-1 


POKOJU , 
przy rodzinie poszukuje inteli- 
gontny mężczyzna w okolicach 


kowsktej :4 Benedykta do Na 


sub „Ire“ 51 


ganeti gabimi 


składający sią Ż otomany z lu- 
sirem, 4 foteli, stolika do kart, 
biurka dażego z fotelem, biblio- 
teki, zepara dużego SZAfKOWEgO, 
zegara kominkowego marmurowa 
go — sprzedzm niedrogo. 
Szkolna 23 stróż wskaże 


PLAC 


6-3-1 | 


WWOEONIE 


1 


| e 


Ulka ; 
445-3 ` 


jest do sprzedanie w śródmieściu, ` 


narożny, 
58 łokci szerokości, 
strony 60 łokęl — na bardzo do- 
godnych waruukach. Ul Ludy! 
ki 6 11, u Witkowskiego. 4203 


W Zgierzu 


dwa domy drewnisna 
8,500 z wolnej ręki do sprzedt. 
nia; roczny dochód 1,300 rabli. 
Wiadomość ulica Szczęśliwa % 9 
m. 2 w Za:erzu, 503—3—2 


Uczciwy, żonaty, dobry 


ogrodnik 


znajdzie zajęcie. 
pod literą W. 


w Administracyi 
„Rozwoju“. 


504—3—2 


mający z jednej ulicy ` 
a z drugiej | 


sa rubli ` 


ul. Przejazd, Andrzeja, na Piotr- ' Właśc. 


Remiza „BRISTOL“ 


A. Heumann i S-ka 
(dawn. Bartosz), wynajmuje ele- 


wrot lub na Mikołajewskiej. Bas- i gantkle kareży, powozy ele. na 


kawe ofe:ty w sdm „Rozwoja* i dy po mieście, do miast sąsie- 
dzieh 


godziny, dnie +} miesiąca dla jaz- 


ina polowanie po cenach 
umiarkowanych. Staranna obsto - 
| Ulica Piotrkowska 3 119, 


telefonu 1051. 2849r 


— zi 


głowy 4 Migrene i 
3 natychmiast usawa , 
KiqronocNerzosia | 
Bezwarankowo peway » nie- 
szkodliwy roślinny środak. Zą 
dać w aptekach i skł. aptecz. 
tylko oryginalnych prosz- 
ków po OK. szt. — Pudełko 
męowniu damskich 
sukien i kostyumów 
„STANISŁAWY“ 
Erzsjazd 8 48 U a, m.11' 
60—1 
W Szkola Przygotowawczej Koedu- 
kacyjnej J; Zawadzkiaj, P04" 


1.20 k. Główn. skł. Tow. Ake. 
L. Spiess * Syn 2761ri100 
Ne 103. 
pod kierunkiem artystki-malarki 
p. GLANTZ — odbywoją się 


Loktye rysunku dla dziec 


| dwa razy tygodniowo — od godz. 


Oferty składać ` 


1 


å do5 po południu. — Zapisy co- 
dziennie od godziny 3 ej do 5-ej 
po południa. 2345—d 17 


lattąd Stowarzyszenia Spożywczego „SIŁA” (dzielna I. 40) 


podaje do wiadomości dostawców i osób interesowanych, że 
z powodu zmiany zarządzającego sklepem, wszelkie zobowią- 


zania, poczynione przez tegoż zarządzającego, 


wane do dnia 1 marca r. b. 


będą regulo- 
Zarząd. 5:5 


ZGROMADZENIE 
Majstrów Piekarskich 


zawiadamia pp. majstrów cechowych, jak również i wlaści= 
cieli piekarń łódzkich, a głównie tych, którzy wypickają 
bulki, że dnia 24 b. m., o godz, 3 po poł, w lokalu zero- 
madzenia majstrów (Podlssna M 1), odbędzie się w ważnej 
sprawie nadzwyczajna ogólns zebranie. 505-31 


ŚWIATŁOLECZNICZY i ROENTGENOWSKI INSTYTUT 


S. KANTORA 


Specyalność: Choroby skórne, włosów, weneryczne i moczopłeiowe. 
Krótka J 4. 


Leczenie promieniami Roentgóna, światłem Finsena i kwąrcowem 
(choroby skóry i wypadanie włosów), prądami wysokiego napięcia (świerzba, 
hemoroidy). — Elektroliza (radykalne usuwanie szpecących włosów). — Masaż 
wibracyjny i pneumatyczny podlug prof. Zabłudowskiego (niemoc płciowa). — 
Kaustyka (usuwanie brodawek) — Endo: i cysłoskopia (oświetlanie organów 
moczopłeiowych). — Elektryczne świetlne kąpiele i gorące powietrze. 


Godziny przyjęcia: 8—2 rano i 5—9 pp. Dla pań osobna poczekalnia. 


ts 
o 
= 
A 


Specyalista chorób skórnych 
włosów, wenerycznych oraz 
niemooy płciowej 


Dr St. LEWKOWICZ 


Leczenie elektrycznością, elek 
trycznym światłem | masażem 
wibracyjnym. 

Badanie krwi przy syphilisle. 


Zachodnia 33 (ohok Lombar, ake.) 


Instytut fizykalnych metod leczenia 
D-ra A. STEINBERGA 


Benedykta Me 3. Benedykta Ne 8. 
Gabinet Roentyenowski i światło-ieczniczy. | 
Ortopedya. Gimnastyka iocznicza. 
Skrzywienia kręgosłupa, choroby stawów, kości i mięśni. 
Masaż ręczny i wibracyjny. Pracownia przyrządów ortope- 


jącego się z 11 pokoi i kuchni z wygodami, przy ul. /8- 
chodniej, Wólczańskiej, Długiej do Zielonej, Zawadzkiej lub 
Pasażu Szulca, „ad 1 lipca r. b. Część mieszkania może być 
w oficynie na 2 lub 3 piętrze. F 


dycznych Stosowanie promieni Roentgena w celach dya- | Przyjmuje od 9—1 I od 6—8 W:, 
gnostycznych i leczniczych. Ghorohy skórne. Lecze- | w niedziele od 9—3 Dla pań od 
nie prądami wysokiego napięcia (Arsonvalizacya), kąpielami | -5S wóz ui 
świetlnemi i w gorącem powietrzu. lektryzacya. Cho" ' 
roby merwowe (niemoc płciowa, Elektroliza — usu- r 
wanie włosów z twarzy. 1387r = M 
| choroby dzieci. 
u a Przyjmuje 0d8—10 i od 4—6pp 
SEN |" r $ WSCHODNIA XW 45. 294 
zapłacę za wynalezienie odpowiedniego mieszkania, składa- | 
|| 
| 


Dr. L. KLACZKIN 


Konstantynowska 11. 
o bona skórne, wener.; 
aeroby dróg moczowych. 
Przyjm, od 8—1 rano I od 5—8 W., 
dla dam od 4—%0, W niedziele | 
święta tylko do 1 rano 746-T 


Specyalista chorób skórnych, 
wlosów, wenerycznych i dróg 
moczowych 
Przyjmuję codziennie od 8 — 1 
w południe I od 4 — 8 wieczorem; 
w niedziele I święta od 9 — 2 


Oferty w „Rozwoju pod lit. P. 8. 483—3—3 


TOWARZYSTWO „SANITAS“ 


podaje do wiadomości, że z dniem 1 marca r. b. rozpocznie się 
wywézka 
zmiotek i odpadków 


za pomocą patentowanych hermetycznych wozów i prosi re- 
fiektantów 0 wczesne nadesłanie zamówień na wywózkę do 


wt 


5 
3 w. poł. 
i Dla pań osobna poczekalnia. 


Dr. B. Rejt, 


ulica Średnia M 5. 


kantoru Tonan w domu XÆ 13 przy ulicy Dzielnej. : 149r 
Dr. S. SZNITKIKD 


Srednia % 2. 
Choroby skórne, wene- 
ryczne i moczopłoiowe 
Leczenie elektryzacoyą | masażem 
i Przyjmuje od g. 8—11 rano. 
© od 5—8//, wiecz. 489-1 


= Dn Padlaw Darmani 


3 
pesfervad:i się na p 
BENEDYKTA 


ole Ody. Tow. Pożyczk -Dszczędnościowe, 


W niedzielę, dnia 37 Jatego r, % 
„Arfy*, Nawrot 23, odbędzie sią 


Zwyczajne Ogólne Zebranie 


na które zaprasza się pp. członków o punktualne i liczne zyromadze- * 
nie się. Porządek dzienny: 1) Sprawozdanie roczne za 1909 r. 1 za- | 
twierdzenie tegoż; 2) Wybór członków Zarządu; 3) Wybór człon= į 
ków Rady; 4) Wybór członków Komisy! Rewizyjnej; 5) Budżat na | 
rok 1910; 6) Przejrzenie $ 36 ustawy; 7) Przejrzenie $$ 5 I 77; 

8) Wnioski Zarządu; 9) Wn oski członków. Zarząd. ! 


Zarząd drogi żelaznej Fabr.-ŁLódzkisj 


| 
niniejszem podaje do powszechnej wiadomości, że na zaj | 


3 o godz. 2 ej po południu, 
W sa 


2 i 


toon Arco go aa ANR 

ozne i moczopłolowe. 
(8*/4—12 r. 1 5— Tih DR, 1 
od 4-5) 


Dr. J. Brudziński 


towarowej Łódź-Fabr. w dniu 28 lutego n. st. 1910 roku 


o godzinie 10 rano, na zasadzie artykulu 84 Ogólnej usta- 

wy ros. dróg żel., będą sprzedane z głośnej licytacyi nie- wyjechał. 
wykupione przez odbiorców towary, przybyłe w m. lutym . Wraca w początkach kwietnia. 
1910 roku za frachtami: Popielnia Poł. Z. 19914 kiszki so- 497—3—1 
lone, wysyłający Pakowski; Bendery II Poł. Z.712764 wino . e 
besarabskie, wysyłający Sz. Goldis, zaliczenie 21 rb. 65 k; | Ur Birencwei 
Brjańsk R. O. 133099 kiszki solone, wysyłający B-cia Ko- | s 

marewy; Tyfis tow. 14668 wino kaukaskie, wysył. Ruben ŚREDNIA 3X 3, 


M Nawbandiane; Na stacyi Koluszki w dniu 28 lutego n. st. 
1910 r., o godz. 3 po pol, towar przybyły za frachtami: 
Dąbrowa W. 184635 węgiel kamienny, wysyłający Ł. I. 
Borkowski dla Feliksa Groblewskiego; mannuelsegen 1/143 
węgiel kam' enny, wysył. Haber dla I. Ekerta. | 
W razie, gdyby |licytacyą w dniu wyżej oznaczonym 
do skutku nie doszła, to powtórna ostateczna sprzedaż od- 
będzie się na stacyi Łódz-Fabr. d. 2 marca n. st. 1910 r, 
0 godz. 10-ej rano a na st. Koluszki tegoż dnia o godzinie 
8 po poł. b21-1 | 


Choroby skórne, wener. 
i moczopiciowe. 
268r 


Od 11—1 r. 1 od 3—7 w. 
Lekarz:Dentysta 


DABROWSKI 


Piotrkowska 97. 


mieszka: 
1st 
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Dr. med. J. Leyherg 


po wieloletnich studyach I prakty- 
ce w klinikach Wiedeńskich, osiadł | 
w m Łodzi, Krótka NA 5. 
Choroby weneryczne, mozo- 
płciowe, skóry i włosów. 
Panowie: 8—11 r, 5—8 pp; A 
31/,—4!/,; niedziele 9—1. 1489r 


DE Ionatiew 


diam ohorób 
uszu, nosa i gardła 


ulica Konstantynowska No Il m. 5. 


Paying od 11—12 rano i od 
wiecz, codziennie. W nie- 
dziele od g. 10—1 w poludnie, 

1054r 


Aloksandar FABIAN 


uł. Rzgowska AR 3 (róg Gór- 
nego Rynku). 

Choroby nerwowe i wewnętrzne. 

Do 10 rano i od 4—67/,. 2251r 


Dr. L. PRYBULSKI 


CHOROBY SKORNE, WŁOSOW, WE- 
NERYCZNE (syfills) | MOCZOPŁCIO 
WE (endoskop i 
MOGE PŁCIOWE. 
UL. Południowa A% 2. 
powrócił. 


420—7— 


Dr. J. ABRUTIN 


KRÓTKA 9. 
Specyalność chorób wenerycz- 
nych, skórnych i moczopłcio- 


wych. Przyjmuje: 8%7,—11 i od 
6—8 po poł.; panie 5—6 po poł., 
w niedziele 10—1 w poł. 237 


Dr. B. DONCHIN 


Specyalista chorób oczu | 
osiadł w Łodzi 
ul. Ziełona Ne Ii. 


Godz. prz. 10—12 1 Ka 2 po gol 


Dr. Jan Pianiążik 


sp. ch, mosa, gardła i uszu 


Przyjmuję od gr: 8—1 r. i od 4—8 w, 
Z e sa 


propro vadal się na 
ulicę Piotrkowskg 120, 
Przyjm. od 11 do 12 w poł, 
lod 5 do 6%, wiecz., w niedziele 
1 święta od 94—11 rano. 1850d 


Dr. Ark. Golisctsry 


ul. Hawrot R 38 


róg Widzewskiej. Przyjmuje co- 

dziennie do 10 rano i od 4 do 7 
o poł. — CHOROBY WEWN, 
ZIECINNE I KOBIECE.  i8t2r 


Dr. H. Sadkowski 


asystent O. W. Uniwersytetu 
przyjmuje z chorobami wewnętrz- 
nemi (spec. żołądka i klszek). 
zielna AA 3 
od 5 do 7-ej 2150 —r 


Dr. Bronisław 


7 


Dr. FRANCISZEK 


(KOZIOLKIEWICZ 


węg 


Fistrkowsku 103 


Choroby wewnętrzne, dzieci 


i kobiece. Przyjmuje od 8—11r. 
od 21/,—4 np.l 0d 77/4—9 w. 1426r 


Dr.E. Sonnenberg 


| Choroby skóry, dróg m: » 


| 


ozowych i weneryczne 
CEGIELNIANA 14. 
Od g. 11—i1 I 4—7} w 


Ur. Stanil. Hint 


przeprowadził się na ul. 
PIOTRKOWSKĄ % 115 


choroby weneryczne i skór n 
przyj. od 9—10 r. | od 5—7 


ir. Rosenblatt 


Choroby 


uszu, gardła i nosa 
Piotrkowska 35. 


w 


, Przyjmuje od 10—11 r. I 5—7 pp. 


oystoskop) I NIE- | 


— a t- o 


w niedziele od 2—4 r 2451 


Dr. A. GROSGLIK 


Zielona 5, 
Choroby skóry i włosów (usuwanie 


! zbytecznych włosów za pomocą 


| 
| 


eat i do weneryczne | drógj mo- 


ozowych. Przyjmuje 8'/,—11Y, r. 
1 6—8 wiecz.; nie 5—6 wiecz. 

| W niedziele 1 więta od soda s 
do 12 rano. 


tml Z.Gole 


chor. skórne i wenerycz. 
PIOTRKOWSKA 86 m.6. 799r 


Dr. H. Szumacher 
charoby etaryczna i skórne 


Nawrot 2 


primae od 8—10); ‘i od 6—8. 
anie od 5—6. W nie- 
więta od 8—1 r. 6837r 


LAN ŚLISACZE, 


obznajmieni z budową warsztatów 


dziele E 


|! tkackich, mogą się zgłosić: Mi- 


| klei róg Pańskiej nr. 9. 


Łuczycki 


Andrzeja X 5. 
Choroby nerwowe. 
Przyjmuje do 10 rano | 5—7 pb. 


Dr. M. Papierny 


Aknszerya i choroby kobiece, 
b. ordynator warsznw uniwersy- 
tackiej kliniki akusz, 
Przyjmuje do 11 r. i od 41/,—67/, 


po poł. Południowa 29. 4354 
Pierwsza Chrześcijańska 


Leunia arih ohin = 
i jamy ustnej zs: 


teraz: ulica Piotrkowska 138. 


32712 . 


kołajewska M 78. 479—3-3 


Poszukuje gospodyni 


w średnim wieku do domowego 
gospodarstwa. Wiadomość w Ad- 
ministracyi „Rozwoju“, zgłaszać 
się od 12 do 1-ej i od 6—8 wie- 
czoram. 484—3—3 


Do wynajesta 
od 1 lipca 1910 r lokal, składa- 
jący się z 8 piętrowej oficy- 
ny—frontowej, przy ul. Zawadz- 
Wiado- 
mość u rządcy domu, od 2—4-ej 
po poładnia. 485—3—8 


Do sprzedania w knżdym czasie 
w Zgierzu 


KSIĘGARNIA 


Wacława Sikorskiego. 
Wiadomość na mie'seu 43433 


Poszukuja się zaraz lub póź: 
niej dla panny skromnych wyma- 
gań pokoju umeblowanego 
z całodzieunem utrzy maulemn przy 
rodzinie lub wdowie. Ofarty z 
podaniem ceny uprasza a skła- 
dać w „iłozwoju* pod „ spa 

50! 3— 


500 rb. nagrody! 


Dnia 16-go b. m. w Łódzkim 
Oddziale Banka Państwa została 
zgubiona przez biednego iukusenta 
suma 1 706 rb. Uczciwego zna- 
lazcę uprasza sig o łaskawy zwrot 
zagubionej sumy za potrącaniem 
powyższej nagrody. Windomość 
w Banku Państwa. 499-3-8 
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PN e at ori 


I mce N 
bulion w kostkach 


daje natychmiast — za zwy- 
czajnem polaniem wrzącą wodą — 


której wymagają czasy obecne, a której or- 
gany cielesne i duchowe - malęś śnić i nerwy, 
wysilają się do najwyższego stopnia i przed- 
wcześnie wyczerpują, nie może być 


nirzymana 


ani przywrócona należycie przez zwykie 
środki odżywcze. Liczne powagi lekarskie 
stwierdzają możliwość szybkiego oraz 
trwaiego wzmocnienia 


przez Sawatogen Bauera. 


filiżankę gotowego najlepszego bulionu. 


. s .. ko È 5 a 
Z 1 kostki duża filiżanka za 4 kop BEKA EDA eS 0 
MAGGleco bulion w kostkach oddaje aptece i składzie. à 
najświetniejsze usługi PB mat pop dad Iilustrowaną broszurę wysyła na żądanie © 

wie smaku większej iiości potra ITOE © ETTEI 

na estwo Polskie, p cze 
er ten * SSS eei 1. : Warszawa, Nowo-Senatorska No. 4. 
Przy kupnie należy zwracać uwagę na nazwę 
Ši MECHANICZNA STOLARNIA ` 


Stanisław Lewiński 


poleca roboty budowlane oraz posadzki dębowe 
po cenach umiarkowąnycih. 


aF Obstalunki wykonywa sumiennie i punktualnie. "E 
a 


j „KOFFONELLI II! 491 
17 [me 


ZARZĄD BAŁUCKIEGO TOWARZYSTWA 
WZAJEMNEGO KREDYTU 


podaje do publicznej wiadomości, że biuro Towarzystwa 
znajduje się przy ul. Zgierskiej 3 64 i otwarte jest w ph 
powszednie od g. 10 rano do 3 po pol, gdzie udziela wsze! 
kich informacyi w zakres czynności Towarzystwa wchodzący db 
Przyjmuje do dyskonta i inkasa weksle i t. p. 
Przyjmuje wkłady na procenty jak od członków To- 
warzystwa tak też i osób postronnych i liczy od takowych 
od dnia lokacyi do dnia podniesienia, a mianowicie: na każ- 
de żądanie 4%, z 3-miesięcznem terminem 4'/,9%, z 6-mie- 
sięcznem 5% i od całorocznych 6%. 407-18-3 


BILANSE 


zakładanie i prowadzenie ksiąg handlowych 
na godziny nskutecznia rutynowany buchalter 


Lecznica chorób skórnych i weneryczne 


Gabinet Roentgenowski i Swiatlo-leczniczy 


D-rów L. Falka, Z. Grolca, St. Jelnickiego 
WÓLCZAŃSKA Xe 36. 


Ogólne i pojedyńcze pokoje dla chorych od 2 do 5 rb; ambulatoryum dla niezamożnych — 
aca za poradę 80. kop. 

Leczenie promieniami Roentgena, lampą Finsena i Kromayera. Prądy o wysokiem napię- 
ciu (Arsonvalizacya), Elektroliza, masaż wibracyjny i leczenie gorącym powietrzem. Kąpiele 
ele czne i sinusoidalne. Badanie krwi na syfilis i badanie mamek z wydawaniem świadectw. 

odziny przyjęć od 8—9 r. od 114—14 pp. 1 od 7—8; w niedziele 1 święta od 8—10 rano 
i od 12*/, do 1*/, po południu. 2145r 


Wypożyczalnia książek 


w 5-ciu językach 
Księgarni Ludwika Fiszera 


przy ul. PIOTRKOWSKIEJ M 48 


została ogromnie powiększona. Zawiera wszelkie nowości belletrystyczne w języku polskim, 
rosyjskim, francuskim, niemieckim i angielskim. 


przeszło M €D, dD dD aD Gab ERA €P WW o 


WARUNKI ABONAMENTU: 


a) Abonament miesięczny na jedną ryt — Kaucya Bb 1—, opłata miesięczna Rb. —50 

D a » r pa U » 3 . H a wież poważnej instytucji. — Oferty, sub „Rutyna” 
c r n » al sz 

A - « i riar z s "i seż 3 $ x 130 przyjmuje administracya „Rozwoju”. 96 
„8 v LJ m » x 


DNZ prawem AA zamiany codziennie. 


CCAGTLTCLCECCECCCLKKAKRCRKKLERCECRCECEI 
Towarzystwo Akcyjne 


>, ZGORZELIGKIEJ FABRYKI MASZYN I ODLEWNI < 


w Zgorzelicach. 


Turbiny parowe sylem Zoelly 


a) Turbiny z kondensacyą 
b) Turbiny parowe z przeciwciśnieniem 
c) Turbiny parowe (t. z. Anzapftrurbinen), 


Jeneralne Przedstawicielstwo na Królestwo Polskie oraz gub. Grodzieńską 


HORDLICZKA : STAMIROWSKEJI 


1917—d 
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"Redaktor odpowiedzialny St. Łąpiński. W tłoczni „Rozwoju“, Przejazd M 8. Wydawca W. Czajewski. 
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